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M O W A  
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S e n a t o r a  W o j e w o d y  M i n i s t r a  S p r a w  

W e w n ę t r z n y c h  i  P o l i c j i  

Miana na pierwszej sessji sejmowej w  izbach 
złączonych.

Dnia  28 M aja  1830 Roku.

OJ czasu osta tn ieg o  p o s ied zen ia  p r a w o d a w c z e g o ,  n i e ­
u b ła g a n y  l o s ,  r a z i ł  b o le s n y m  c io sem  dw ie  częśc i  świata.  
P rzec ina ją c  n ie sp o d z ia n ie  d rog ie  p o d  roz licZ nem i w z g l ę ­
dam i ż y c i e ;  w śró d  b ie g u  W yrywając je p o d z i iv ien iu  lu d z i ,  
w ten cza s  w ł a ś n i e ,  k ie d y  w s p a n ia ł e  p o m y s ł y ,  u p ło d n io -  
l ie  i do jrza łe  d o św ia d czen iem  , s t a n o w i ły  n i e z m ie n n e  za­
sady  sp ra w ie d l iw o śc i  , um iarkowania  i  w ł a d z y , ja k ich  
p r z y sz ła  p o m y ś ln o ś ć  l ic z n y c h  narodów w y m a g a ła  ; sm'u- 
Lne to p r z e z n a c z e n ie  za m ięsża ło  n a g le  o b ecn ą  ich  do lę  i 
z a g ro z i ło  n a s tęp n e m u  ieh bytow i.  T a k ,  razy losu  trwo­
żą  i wstrżąsają tow arzystw a.  S z c z ę ś l iw e  te j e sz c z e  , g d y  
w chw ili  n iebesp iefczeństw a i g w a łto w n y ch  p o r u sze ń  , m o ­
gą ż h a le ś e  z a b e z p ie c z e n ie  swej t r w a ło śc i  w odw adze  i  
n i f z t w i e  w o d z ó w ,  k tó r y m  m i ło ś ć  ludów tow arzyszy .

A l e  j e ś l i  o d g ło s  żalu p o w szech n eg o  r o z l e g a ł  s ię  ńad  
g r o b o w c em  cesarza A l e x a n d r a ,  jakaż być  m us ia ła  b o le ść  
nasza , gdy  z o sta l iśm y  n a g le  pozbaw ien i  M onarchy ,  k tó r y  
w śkrżefsi ł  i s tn ie n ie  nasze  n arodow e,  k tó r y  p r z y w r ó c i ł  n a ­
sze  o ł ta rz e  i p r a w a ;  Z a b ezp ieczy ł  m ow ę ojców n a szy c h ;  
u t r z y m a ł  nam  ich obyczaje  i p r z y w y k n ic n ia  ; u t w o r z y ł  
in s ty tu c je  u ż y te c z n e  i n ie z n a n e  ; 'k tóry  usuw ając  o d z ie ­
d z icz o n e  n a ł o g i , a m oże1 naw et i up rz e d z en ia  p rzy w ią ­
zane  do u ż y tk u  w ła d z y  n ie o g r /m icz o n ć i  , r a c z y ł  w s p a n ia ­
l e ,  za p e w n ić  nam  form y rozsądnego  i w o ln e g o  rzą d u .

C ź em u ż  p ł o n n e  u s i ł k i  w d z ię cz n o śc i  l u d z i ,  są  r ó w n ie ,  
jalć o h i , n i e d o ł ę ż n e  i z n ik o m e .  N ie c h  p rzy n a jm n ie j  uczu­
c ia  hasze  n ie  ograniczają s ię  na z im n em  k i l k u  m artw ych  
g ła zó w  s k u p ie n iu .  Z ostaw m y Wiekom n a s t ę p n y m ,  św iad­
k ó w  m ó w ią c y c h ,  k tó r z y  c ią g le  odnawiani,  i lu d zk o śc i  c ią ­
gle' p o c ie c h ę  n i o s ą c y ,  bfcdą m o g li  g ło s e m  nie‘Śm iertc l-  
hyłn^powtarzać zSitfśzd swoje htkliwte. powstariie  !

' fa k i  j e s t  cel  i p r z ed m io t  Wniosku do iżb  śćjrribb^ych 
u c z y n ić  sig  m ającego w sk utk u  Z o b o w ią za n ia ,  p r z ez  k tó r e

se n a t  k ró les tw a  stając s ię  t łu m a c ze m  p ie rw sz y ch  żalów  na­
r o d u ,  s ta ra ł  s ię  p r z y n ie ś ć  im  u l g ę ,  ż ą d a n iem  w z n i e s i e ,  
nia p o m n ik a  dla W sk rzes ic ie la  P o ls k i .

W sz a k ż e  ta o p a tr z n o ść ,  która d łu g ie m !  n ie s z c z ę ś c ia ­
mi c h c ia ła  dośw iadczać  n a szą  o j c z y z n ę ,  n ie  dozwalając  
j e d n a k  je j  z a g ła d y ;  r a czy ła  ją  schronić  pod  po tężn ą  ta r ­
czę  M o n a r c h y ,  k tó ry  od czasu w stąp ien ia  na t r o n ,  n ie  
z m ie n i ł  ża d n eg o  sw oich  uczuć  wyrazu: k tó ry  p o p r z y s ią g ł  
zachow anie  n a szy c h  in sty tu cj i  i p r z y j ą ł  naw zajem  p r z y ­
s ięg i  n iew zru szo n e j  naszej w ie rn o śc i  ; k tó r y  n a k o n i e c , o-  
b r z ęd em  u r o c z y s ty m  i p a m ię tn y m  swojej koronacji  , o g ł o ­
s i ł  i p o t w ie r d z i ł  p r z ed  B o g ie m  i lu d ź m i  , i s t n i ę n ie  i trwa­
ł o ś ć  kró les tw a  P o ls k i e g o .

Prowadząc dalej  n i e z m i e n n i e ,  ja k  sam  o z n a j m i ł ,  p a ­
n ow anie  i d z i e ło  ;swego w ie k o p o m n e g o  p o p r z e d n ik a ,  r o z ­
k a za ł  n a sze m u  rządowi,  p o s tęp o w a ć  bez  z b o c z e n ia ,  w d r o ­
dze  n a w y k łe j .

W . Y Z N A N I A .
T a k  w ięc  prawo o s ta tn ieg o  sejm u ty c z ą c e  sig  p ierw szej  
x io g i  k o d ex u  c y w i ln e g o  , j e s t  w w y k o n a n iu .  L e cz  c z ę ść  
tego  prawa , urządzająca p o s tęp o w a n ie  w  sprawach rozw'o- 
d o w y c h ,  doznając  c ią g ł e g o  oporu ze  s trony  w ładz  d u ch o­
w n y ch  , zaprow adzi ła  w s tosunkach  to w a rzy sk ich  n i e p e ­
w n o ść  tern d o l e g l i w s z ą ,  że  jej p r z e d łu ż e n ie  w y w ie r a ło b y  
n ie z a w o d n ie  w p ły w  n ad er  s z k o d liw y  na sp o k o jn o sć  1’od z in  
i na obyczaje  o g ó ln e .  G dy  k o m m iss je  rząd ow e w y z n a ń  
r e l ig i jn y c h  i sp ra w ied l iw o śc i  n ie  m o g ły  w y n n leść  dotąd  
śro d k ó w  pogodzenia  w spom nionegO  prawa z ustaw am i ka-  
n o l i ic z n c m i ,  w ażny  ten p r z ed m io t  zw rócony  b y ć  m u s i  p o d  
roztrząsan ie  izb praw odaw czych .

L u d n o ść  k a to l ick a  k r ó l e s t w a ,  w yn osząca  w J ’.  1 8 2 8  
3 , 4 7 1 ,2 8 2  dusz obojćj p ł c i ,  m ia ła  191 7  parafj i ,  o r a z  309^ 
k o ś c io łó w  i k a p l ic  f i l ia ln y ch ,  do p o s łu g  k tó r y c h  b y ł o  u -  
ż.ytych 2 3 6 9  x ig ż y  , o p ró cz  c z ło n k ó w  sk ła d a ją cy c h  w y ż ­
sze  duch ow ień stw o .  P ię tn a ś c ie  sem ińarjów  m ie ś c i ł o  37®  
u c z n i ,  w 156 klaśz tórach  b y ł o  z a k o n n ik ó w  1 7 8 3 ,  ai w  2 ®  
k la sz to ra ch  żeń sk ic h  3 5 4  za k o n n ic .

D o c h o d y  roczne  wyznan ia  k a to l i c k ie g o  s k ła d a ł y  s i ę  z  
o k o ł o  1 ,6 0 0 ,0 0 0  z ło t y c h  ze  skarbu p u b l ic z n e g o  w y z n a c zo ­
nych1, i z 890,27-8 z ło t y c h  p o c h o d zą c y c h  z dóbr  su p p r y -  
m o w a ń y c h , k tó re  daw niej  n a l e ż a ły  do z g rom ad zeń  dućhb-  
w n y c h .  D o c h o d y  parafjalne n i e  są je szcze  dotąd  o b l iczo ­
n e  , pon iew aż  ozn a czo n y  po s ta n o w ie n iem  te rm in  zam iany  
d z i e s i ę c i n y , z o s t a ł  p r z e d łu ż o n y  na opóźniających  się^ 
d a n ie ;  p r z e d m io t  ten  w k ró tc e  j e d n a k  b ę d z ie  w y ja ś n io n y



sk u t k i e m  u k ł a d u  o g ó l n e g o , rozpoczę t ego między  k o m -  
mi s s j ami  r ządowemi  wyznań r e l i g i j ny ch  i s k a r b u ,  a t y ­
czącego się uposażeni a  duchowieństwa  ka to l i ck i ego  s t o so ­
wnie  do zasad us t awy kons t y tuc y j ne j .

Odnowiono 325 kośc io łów,  12 nowych wystawi ono k o ­
szt em paraf ianów,  a rozpoczęto  res tau rac j ę  1.01 kościołów.  
Ko śc ió ł  ś. Stani sł awa w Rzy mie ,  od 250  lat pobożnośc i ą  
k ro low Polskich  za łożony ,  z u p a d ku ,  do k tó r ego  p r z yw ie ­
dz ionym się widz ia ł  w czasie zmian po l i tycznych,  ho jno ­
ścią N. cesarza A le xand ra  dźwignłony zos t a ł .  I nny  ko.  
sc iół  również  fundacj i  Po l sk i e j  w Rz ym ie ,  pod t y tu ł em:  
M a d o /ia  c lii P asco lo , s t araniem kommis sj i  rządowej  wy­
znań ,  po rządni e  b y ł  u t r zy m an y .

Króles two zawie ra ło  d l  gmin  ewangie l ickich i 38miu 
duchownych  tego wyznani a .  S i edem ce rk wi ,  j eden  m o ­
nas t e r  i 3ch duchownych  wyznania  G rec k o  - wschodniego;  
dwie  gminy  i kapl i ce  F i l iponów czyl i  Rosk o ln ik ów.  Dwie  
gminy  i dwa domy  modl i twy Menoni slów.  Dwa meczety  
mahoni i : tanskie  z dwoma  Im anami  , i 62  dozorów b óżn i ­
czych żydowskich .  Wszys tk i e  te wyznania  doznawa ły  
opieki  r z ą du ,  a n i ek tó r e  z nieb,  wsparcia.

OŚWIECENIE PUBLICZNE.
b t a r annosć  rv-ądu o wzrost  un iwe r sy t e tu  War sz aws k i e ­

go nie ustała .  Bibl jo t eka ,  obse rwa tor juu i ,  ogród b o t an i ­
czny!  gab ine ty  p i ę k ny ch  s z tuk ,  f izyczny,  zoologi czny,  m i ­
ne r a log i czny ;  zbiory w zo ró w,  ryc in ,  ciągle powiększane 
now emi  nabyciami  i dar ami  p ry wa tny ch  osób , p r z eds t a ­
wiają sposobność do p os zu k i w ań  naukowych  wie lo rak iego- |  
r odzaju.  S z k o ł a  p rzygotowawcza do ins tyt .  pol i tech .  jes t  
u r ządzona,  a rozmai te  k a t ed r y  tego zak ł a du ,  zostaną za ję ­
te i otwarte za pow ro t em p ro fes so rów wysz łyćh  z ius tytu-  
tu pedagogicznego,  a dla uzupe ł n i en i a  wiadomości  swoich,  
kos z t em  r ządowym za g ran i cę  wys łanych .

Dwa inne  i ns tytu t a  pedagogi czne ,  us tanowiono w Ł o ­
wiczu i w Puł awach ,  k sz t a ł c ą  nauczyeiei i  dla s z kó ł  n i ż ­
szych.  W stolicy nauczyci elk i  i p r ze ło żo n e  nad pensjami  
p ł c i  ż eńsk i e j ,  o t r zymują  wiadomości  s t osowne do ich p r z e ­
znaczeni a,  pod  dozo rem k om i t e tu  w tyiii celu u st anowio ­
nego .

F u nd us z e  p r zezn acz on e  dla wydz ia łu  oświecenia p u b l i ­
c znego,  wynoszą ro c z n i e ,  wyżej  dwóch  mi l i onów z ło tych,  
op rócz  1(30,000 z ł o t y c h ,  pochodzących z o p ł a t  p o b i e r a ­
nych  od uczniów.  R óż n e  (zapisy uczyn ione w ostatnich la­
tach p r z e z  osoby p rywa tne ,  powiększy ły  o t r z yk ro ć  k i l ­
kadz i e s i ą t  tysięcy z ło tych og ó ł  f unduszów tego wydzia łu .

Uczniów w un iwe rsy tec i e  War szawsk im  jest  obecnie  
5S9.  S z k o ł y  wyższo i n iższe po województwach mia ły  ich 
8682;  1621 synów r ze mie ś ln ików uczęszcza ło  do s z kó ł  
n i e d z i e l n y c h ,  tak w stolicy,  j sk  w k r a ju .  I n s ty tu t  g ł u c h o ­
n i emy ch  mieści ł  6.8 wyehowsńców.  W szko łach  c y r k u ł o ­
wych e l em en t a r ny ch  w s to l i cy  i ns tnących ,  by ło  uczniów 
349 ;  uczenni c 383 .  Do 72 s z k ó ł  p rywa tnych  wyższych i 
n iższych obojej  płci  w Warszawie ,  uczęszcza ło  688  uczniów 
i  359 uczennic.  28 pensj i  w War s zaw ie  mia ły  717 ,  a 4 2  s zk ó ł  
p ł c i  żeńskiej  po województwach,  1621 uczenni c.

S zko ł a  Rabinów założona roku  1826 ,  l iczy 71 uczniów.  
C z t e ry  s zkoły e l e m en ta r n e  uczęszczane b y ł y  p r z ez  298 
m ł o d y c h  Izrael i tów.

Chociaż  od 1823 roku ,  35  s z k ó ł  e l e m en ta rn yc h  w 
k ró l e s t w ie  ubyło ,  z te in w sz y s t k i e ®  ok o ło  28 , 400  uczniów
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co r o k  zna l az ło  w nich nauk i  początkowe.  Uos'c ta wzka- 
żująca p om no żen i e  uczniów mimo zmn ie j s zen i a  l i czby 
s zkó ł ,  dowodzi  iż po t r zeba  nauk i  czuć się daje  i wzmaga 
się w kląssie niz.szei ludności .  Za łożeni e  i u t r zyman ie  
s zkó ł  e l e men ta rnyvu  w k ra ju  na szym,  zawisło dziś j edyn i e  
o d  dobrej^ chęci  i hojności  właścicielów Z i e m ia ń s k i c h ,  
bez p r zy ło żen i a  się rządu.  Wsz ak ż e  , jes t  rzeczą  wido ­
czną ,  iz na j l epsze ins ty tuc je  i z am ia ry  adminis t racj i ,  źle 
będą  w y k on yw an e ,  i nie dadzą  się zastosować,  dopóki  lud,  
k t ó r e m u  p rzewodniczyć  m a j ą ,  ich n ie  z rozumi .  Żad ne  
t owarzys two,  j ak i ego cz ł onkowie  n ie  byl i by w st anie  r o z ­
różn i en i a  z ł e go  od dob rego,  wys t ępku  od cno ty ,  k tó ry ch  
by w tym celu ,  r ównie  j ak  dla k i erowania  ich p r z ys z ło ,  
scią,  m e  nauczano  pie rwias tków wszelki ego oświeceni a w 
t owarzys twie ,  to jes t  czytać,  pisać,  ra chować ,  i l ego co j es t  
koni eczni e  p o t r z eb ne m ich pow o łan iu ,  n i e  m og łoby  zna lc ść  
s l? d o j r z a ł y m  do zami łowan ia  i u tr zymania  s tanu rzeczy 
będącego  nad ich pojęci e .  I  chociaż może  jes t  p rawdą  
iż n  i e p o r z ą d n e  roz sz e r z an i e  w iadomośc i ,  pomnaża j ąc  
bezp ieczeńs two  osób,  dąży do na rażen i a  bezpieczeństwa w ł a ­
sności ,  p r ze z  nowe żądze  j ak i e  wznieca;  ś r od ek  j ed na k  
na jpro śc i e j s zy  do usunięcia  ponę ty  ku n i e p r aw ym  użyciom,  
zn a l a z łb y  się w u ł a tw ieniu  nabycia ogran i czonej  nauk i ,  j a ­
ka j es t  każ  demu stanowi właściwa;  i jaka t ym  bardziej  do 
n iego p r zywiązu j e .  Kommis s j a  rządowa wyznań  i oświecenia 
p u b l i c z n e g o ,  z a t rudn ia  się u r z ą d z e n i e m ,  k t ó r e  tna zapo-  
biedz wa żn ym obecnym po d  tym względem ni edogodnośc iom.

S-PR A . W 1 E D L I W O  S Ć.
Przyśp ie szen i e  po rz ądn ego  wymiaru  sprawiedl iwości  w 

ro zma i tych  sądach,  by ło  n i eods t ępnym ce l em starań i t r o­
skl iwości  kommis s j i  r ządowe j ,  o ile grani ce  jej a t l rybucj i  
tego d o zw a la ł y .  Wciągu u p ł yn in n  yćh lat,  ąż do roku  1829,  
sp r a w  13,493 ugodzono w sądach po ko ju .  T r y b u n a ł y  c y ­
wi lne  i hand lowy  wyda ły  w ogóle 8 2 , 310  wyroków.  S ą d  
appc l l a cy jny  od sądz i ł  933S spr aw.  Są d  najwyższy i ns t an ­
cji w lO ldc iu  sporach  ostatecznie wyrokowa ł ,  a S66 r e -  
ku r sów  od rz uc i ł .  Pos t anowieni em k ró l ewsk i em z dnia 6 
l ipca 1826 r .  dodany  zos t a ł  t em u  sądowi d rugi  wydzi ał ,  
dla p r ędszego  dz i a ł ań  jego wykonywan ia .  Sądy  pol icyjne 
101,321 a sądy policji  poprawcze j  70 ,031 spr aw odsądzi ­
ł y .  Sądy  k r y m in a l n e  og ło s i ł y  14 ,142 ,  a sąd  appel l acyj -  
ny,  w zas t ęps twie  ka s sacy jnrgo ,  wydał  !w sp r awach  poli­
cyjnych  pop rawczych  i k rym ina ln ych ,  2S73 w yr okó w.

T r u d n o  zataić iż liczba p rze s t ęps tw ,  chociaż s t o su n ko ­
wo mn ie j sza  j e s zcze  n iż  w i n ny ch  kra j ach  E u ro p y ,  wz mo­
gła się j e d n a k  u na s  w ostatnich lalach. G łów n ie j s ze  do 
tego p r z y c z y n y  dają  się spos trzegać  w porn nożen iu  ludno - 
soi, w niedos tateczności  oświaty e l emen ta rne j  i w n i eu c h r o n ­
ne ® p om noż en i u  spraw de f r audacy jnych .  i

Dla dzi elnie j szego za radzen i a  z ł em u  , wydz i a ł  s ą d o ­
wniczy wymag a łby  pomnożen i a  ś rodków,  a prze to  i po w ię ­
k szen i a  f unduszów.

Sp raw  karnośc i  p r zec iwko  u r z ę d n i k o m  w obowiązkach 
swoich Wyk r acza j ącym,  lub  w ładzy  nad używa jącym,  w y ­
toczono 267.  Z dwudzi es tu  dzięwięciu próśb o u ł a s kaw ię -  
n i e s a m e m u  królowi p r ze ds t aw ion ych ,  24  uz ysk a ł y  z ł ago ­
dzen ie  ka ry ,  Rad fami l i j nych odbyło  się S319.

Urząd zen i e  hy po t ek  w ca ł em k ró l es twie  ukończone  jes t  
s t osownie do p rawa , i s ł u ż y ło  za pods t awę d l i  r ozw in i ę ­
cia towarzys twa k r e d y t u  pub l i c znego ,  p r z e z  s e jm  ostatni
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us t anowionego ,  a k tó rego  d z i a ł a n i a ,  j u z  sku t eczn i e  się 
p r z y ł o ż y ły  do zmniejs zenia  l iczby sporów cywilnych.  W 
sk u t ek  p rzeds tawionych ś r od kó w  od kornmissj i  rządowej  
sprawiedl iwości  i zatwierdzonych p r ze z  namies tnika  k ró l e w­
ski ego,  większa część spr aw konku r sowych  i l i kwidacyj­
nyc h ,  k tó r e  się c iągnę ły  od czasu rządów Aust r jackiego 
i  P r u s k i e g o ,  jes t  odsądzona:  pozost ało  z nich tylko 18 do
za ł a twienia .  ■ :

Kassy depozytowe p r zy  t r yb una ł ac h  cywilnych wc i ągu  
ost atni chl . i t  aż do 1829 r o k u ,  wydały właścicielom w m i a ­
r ę  ich wydowodnienia-  , ok o ło  19 mi ljonów z ło ty c h ,  tak 
w gotowiźnie,  j ak  w wartościach j ą  zas tępujących.  Z u p e ł n e  
r oz r ząd zen i e  tych d e p o z y t ó w ,  zawisło od os tatecznego 
wyKonania konwencj i  zawar tych z dworami  Aus l r j ackim i 
P ru s k im .

Z 4-186 mi s s  depozy towych ,  dla r óżnych  p rzyczyn za­
l e g łych  , 3 9 8 3  na mocy postanowienia  namie s tn ika  k ró l e ­
wski ego ,  wydanych zos t ało s t r o n o m ,  lub przeni es ionych 
do ska rbu  publ i cznego;  Pozostało ich jeszcze 503 do za­
sądzenia .

D  awne archiwa króles twa polskiego, -zawiera jące  doku-  
j nen ta  oraz akta tyczące się p rywatnych  własności  i po ­
chodzenia,  r odzin k r a jo wyc h ,  wymagały  baczności  r z ą d o ­
wej .  W wykonaniu  d ek re tu  k ró l ewsk i ego ,  w tej mierze-  
wydanego , kommis s ja  rządowa sprawiedl iwości  poleci ła  
z ebran i e  tych archiwów dotąd  roz r zuconych  po mias' tecz 
kach i przen ies i en ie  ich w miejsca dogodne.  WojewódzLwa 
K rakowsk i e ,  Lube lsk ie  i P ło c k i e  już używają korzyści  t e ­
go rozpo rządzen ia  ; inne  zaś województwa nas t ępni e  z n i e ­
go udzi a ł  mieć będą .  Na mocy pos t anowien ia  N. Pana,  
r ady  wojewódzkie mają sobie polecone wybory kandydatów 
na sędziów pokoju .  Tern  z a r zą d ze n i em ,  sprawiedl iwość 
po jednawcza opatrzona jes t  w dostojnych u rzędników wy­
pe łn ia j ących  swe czynności  z zadowoleni em wsp ó łob y ­
wateli .

Niedost atek  zgodności  m iędzy  róż nem i  x iggami p raw  
k tó r e  nas obowiązu ją ,  rozwinięcie szczegółów ustawą k o n ­
s tytucyjną  przep i sane ,  położen i e  nasze pol i tyczne ,  po t r ze ­
by  miejscowe,  i s tnienie  pewnych instytucj i ,  wszystkie te 
powody r aze m z e b i a n e  i inne,  k tó rych  wyłożenie  b y ło by  
n ieuży t eczne  albo n iewczesne ,  zda ły  się wymagać ro z m a ­
i tych zmian w naszych kodexach.  Deputacj a prawodawcza 
z łożona z c z ł o n k ó w  wybranych z obydwóch izb se jmowych 
i z rady  s t anu,  za jmuje się tą n ad e r  ważną pracą.

P ro j e k t  do pierwszej  xiggi kodex u  cywilnego na p o ­
s i edzeniu  se jmowem l S i 5  r o k u ,  w prawo Zamieniony zo­
s t a ł .  D ru ga  xigga tegoż kode xu  jes t  ukończona.  Nic b ę ­
dzie  j e d n a k  p r ze łożona  izbom,  na teraźi i ic j szem ich zgro- 
madzen iu ;  dano j ą  a lbowiem do rozwagi  sądom i znawcom 
p r aw ny m  królestwa, ,  d l a  zeb rani a ,  wprzód  uwag i c h ,  nad 
tak s l anowczem dz i e ł em i użycia onych,  podczas roz t r zą -  j 
sania tćj xiggi  w ogólnem zg romadzen iu  rady s tanu.

W ydz i a ł  p r aw a  w uniwersytec i e War szawsk im u k s z t a ł - 1 
c i ł  już znaczną liczbę b i eg łych  kandydatów,  k tór zy  teore-  * 
tyczni e usposobic-ni,  a w kilkoletnie- j  bezp ł a tne j  apl ikacj i  i 
nabywszy p r ak t ycznych  wiadomości  , przeds tawiaj ą szaro-  j 
wny zak ł ad  u rzędników,  do najniższych nawet  posad są- j 
downictwa.

W skut ek  decyzj i  k ró l ewsk i e j ,  kommiss j a  rządową sp r a -  j 
wiedl iwości ,  naby ła  w War s zaw ie  pałac dla s t ałego w nim j 
b ió r  swoich pomieszczeni a.  O b sz e r n y  gmach wystawiony I

w Kal i szu ,  zaję ty jest  p rzez  władze  sądownicze tegoż wo« 
jewództwo:  I n n a  budowla  wzniesiona w Kielcach,  zawiera 
akta hypot eczne  i not ar ja l ne  województwa Krakowski ego .

Fun dusze  roczno pr zeznaczone  na wydzia ł  sprawiedl i ­
wośc i ,  wynos i ł y  oko ło  2 , 50 0 , 00 0  z ł o t y c h ,  z k tó rych co 
rok  pozos t a ły  oszczędzeni a .  Rachunkowość  żadnych  nie 
ma zaległości ,

ADMLNISTftACJ A WEWNĘTilZNA.
T r z y  lata miernych  urodza jów,  i zda rzone ztad,  mniej  

lub więcej  znaczne ,  podnies ienie  ceny ,  zwłaszcza na j s z l a ­
chetniejszego ga tunku  z boż i ,  u ła twi ło  odby t  dawniej  n a ­
g romadzonego  ziarna , a ożywiają-! p rzeto  chwilowo , o tu ­
chę rolnika ,  dowiodło  mu p r zyna jmnie j ,  iż znoje  jego  nie 
zawsze do pomnożeni a  tylko t r osków s łużyć  mu mają,  iż 
stopniowo wzrastająca ludność ,  wymagać musi  obfi tszych 
żywności ,  i że rolnictwo zostanie zawsze ź r ó d ł e m  oży- 
źnia j ącem wszelkie  rodzaj e p r zem ys łu .

Urządzen ie  p r zy l e m  kredy tu  pub l i cznego ,  i z a p ro w a­
dzenie  l istów za s t a wny ch ,  uwolniwszy znaczni ej szą  część 
własnośc i  z iemiańskich od ciężarów k tór e  j c  o b a rc z a ł y ;  
nadając p r z e z  to ruch k a p i t a ł o m ,  od ' d ług i e go '  czasu bez 
użytku leżącym,  sp r a wi ło  dz i e lną  p om o c ,  k tó r a  n o w y m  
i powszechnym popę dem ,  każdą  ga l ęź  gospodar stwa oży-  
w i ł  a .

Lecz tylko kl.assa właściciel i  i dz ier żawców wieczystych,  
czytać i pisać umiejących,  widocznie ko rzy s t a ł a  z lego zba ­
wiennego po ru sz en i a ;  a lubo s ł uszn i e  i p r z y j em n i e  jes t  
wspómieć,  iż .wielu właściciel i  z i emiańsk i ch  p r z y k ł a d a  się 
do u lepszenia  by tu  swoich włościan pańszczyźn ianych  , ci 
wszakże  pozbawieni  w ogólności  pierwias tkowego o świece ­
nia , zos t ają  aż nadto wystawionymi do tkni ęc iom nędzy  i 
występku,  k tór e  s ą - n i eu c h r on ny m  s k u t k i e m  c i emno ty . -

We wszystkich j e dn  ik województwach ,  chociaż w n i e ­
równym s t o s u n k u ,  widok uprawy i zabudowań ro lniczych 
staje się co rok po rządni e j szy in i bardziej  p r z y j em ny m .  
Rozmnożen ie  b y d ł a  wszelkiego rodzaju,  a szczególnie  owiec 
u l epszonych ,  spiesznie  post ępuje .  Ty ch  liczba jesL p r a ­
wie po dw o j o na ,  i ma to  znajduj e się własności  z i em iań ­
skich dogodnych ich hodowaniu , w k lórychby nie u t r z y ­
mywano s t osunkowej  ilości me rynosów czystych,  lub m e ­
tysów. Zląd mimo wzrastającej  l iczby fabryk su k i e n n y c h ,  
bózceuność we łny  czuć się daje.  Lecz ileż w ostatnich 
latach, popęd w tej części gospodar s twa  w ie jsk iego ,  nie 
p r z y ł o ż y ł  się do o s łodzenia  t rosków ro ln ika?  Podz ie l a jąc  
los wspólny rów ienn ikom swoim w Europ ie ,  nier az  by  s ię 
by ł  w y rz e k ł  i pracy,  i zaufania hojności  ziemi ,  gdyby  się 
nie u j r za ł  pok rzep i onym swej we łny  odbytem do l icznych 

1 rękodzi eln i  , k tór e  za danym p r z y k ł a d e m ,  od r ządu po-  
wstawały jakby uroezoi e i ożywiały n i e j ako ,  zamiany han ­
dlowe z cesars twem Rossy jsk iem;  za pośr edn ic twem k u p ­
ców tego państwa,  sukna nasze aż do Chin p rzenoszących.

T a k  wiec postęp zakładów p r ze m y s ł o w y c h ,  c zy nn i e  
ws p i e r a n yc h ,  .wznosił miasta,  ożywiał  stosunki  t ow arzy ­
s k i e ,  pomnaża ł  ludność,  twor zy ł  k a p i t a ł y , i zwraca ł  do 
ś rodka  k r a j u ,  obieg gotowych p i e n i ę d z y ,  k tó r e  dawniej  
t rzeba było oddawać obcym,  dla sp rowadzen ia  rozl icznych 
przedmiotów,  j uż  teraz, n iezbędnej  po t r zeby ,  a j ak i e  dziś 
w k ra ju naszym wyrab i an i ,  s ł uż ą  nawet  po części do z n a ­
cznego Wywozu .za g ran i cę .
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Króles two to ,  k tór e ' 'w .1815 roku  zaledwie sio w a r sz t a ­
tów poślednio ga tunki  sukna tkających zawier a ło ,  dziś icli 
pos iada pr ze sz ło  sześć tys ięcy,  po ruszanych  wodą  lub p a ­
r ą  , za pomocą wydoskonalonych  machin,  w niezem n i eu -  
Stępujących naj l epszym ża l i ł . d om zag ran i cznym tego r o ­
dza ju ;  i dostarcza co rok  p r z e sz ło  s i edm mi l j onów łokci  
su k n a ,  we wszys tkich  kolorach i ga tunkach  szacowanego.  
I n n e  wyroby we łn i ane ,  jako to: k a ź m i e r k i ,  s u k i e n k a ,  fla- 
ne l e ,  mul tany , Czerkasy,  kob i e r ce  i t. p.  p r z y k ł ad a j ą  się 
t akże  do ruchu handlowego między dwoma narodami  j e ­
d ne m u  b e r ł u  pod lcgł emi .  W is toc i e,  we ł n i a ne  te t kank i  
są poni ekąd j ed y ne m i  towarami , k t ó r e  k ró l es two jes t  w 
stanie  dawać w zamianę  l icznych przedmiotów'  z cesarstwa 
o t r zymywanych ,  jakiem! są wyroby  bawe łn iane ,  j edwabne ,  
p łó t n a  ln i ane  i konopne ,  żagle,  s k ó r y ,  p a p i e r y ,  k ru szce ,  
b lachy i narzędz i a  żelazno/; po rce l any ,  fajans,  wosk,  świece 
j a r zące ,  olejej  sm o ła ,  żywica,  r yby ,  zw ie r zyna ,  woły,  m a ­
s ło,  r ozmai t e  żywności ,  chmiel ,  zboże i i nne  p r zedm io ty ,  
od ki l ku lat na p ły w a ją ce  do stolicy naszej ,  p rzy  łatwości  
p r zewiez i en i a ,  j aką  nowe drogi  nasze podoją.  Ścis ła  kon-  
t ro l l a  dozo ru j e  te s t osunki  h an d lo w e ,  upomina j ące  się 
wszak/te o n i e k t ó r e  u ła twienia ,  k tó r e by  równie  i wzajemnie  
b y ł y  ko rz y s t ne  dla obydwóch k r a j ó w .

Chociaż wykonan ie  wielu z powyższych p r zed m io tó w ,  
j uż  j es t  talsże po n i ekąd  zap rowadzone  l ub  roz sze r zone  w 
k ró l e s tw ie ;  j e d na k ż e  te poczęści  nie wys tar czają  na jego 
po t r z eby  ; a mnoga ich l iczba,  będzi e  zawsze,  bąć w y ł ą ­
czni e ,  bać obficiej i po niższych cenach ,  z cesarstwa w p io -  
wadzana.

Z i e m  w s z y s i k i e m  d o s y ć  z n a c z n a  i lość w a r s z t a t ó w  d o ­
s t a r cz a  j u ż  i u nas  w y r o b ó w  b a w e ł n i a n y c h  i l n i a n y c h ;  n i e ­
k t ó r e  w i e lk i e  p r z ę d z a l n i e  w t y m  r o d z a j u  z a p r o w a d z a j ą  się 
p o d ł u g  n a j n o w s z y c h  u d o s k o n a l e ń .  R ó ż n e  r ę k o d z i e l n i e  na 
p r a w y m  b r z e g u  W i s ł y  n a w e t ,  c ho ci aż  z t r u d n o ś c i ą  i p o ­
m i m o  m n o g i c h ' p r z e s z k ó d ,  w z r a s t e j ą .

O s t a t n i a  wy s t a w a  l i c z n y c h  p r z e d m i o t ó w  p r z e m y s ł u  n a ­
r o d o w e g o ,  d os t a t e c z n i e  p o ś w i a d c z y ł a  j ego  p o s t ę p y .  D o w o ­
d z i  on a  r o z s z e r z e n i a  p o t r z e b  t o wa r z y s t w a  n a k a z u j ą c y c h  tę 
u ż y t e c z n ą  p r a c o w i t o ś ć  , k t ó r a  j e s t  n a j p e w n i e j s z ą  r ę k o j m i ą  
p o r z ą d k u ,  s p c k o j n o ś c i  i z a l e t  s p ó ł e z ć s n y c h .

P r z e m y s ł  i handel  dz ie lnego wsparc i a d ozn a ły ,  w s k o ­
r e j  budowie  d róg  bi tych,  k lór e  już pok rywa ją  p rze sz ło  133 
mi l ,  po 15 r.a s t opień.  Znaczny  ten postęp szczególniej  
p r zy p i s ać  na leży,  sposobom oszczędni ejs zym od dwóch lat 
w budowie  dróg za p ro w ad zon ym ,  za pom ocą  k tó rych  można  
by ło  w ciągu ze sz ł ego  lata o tworzyć  dla uży tku  powsze ­
chnego  ca ł ą  d rogę  od Warszawy  aż do N iem na ,  pomimo 
wydmów piaszczystych ,  t r z ę sawi sk  i b r aku  mate r j a ł ów ,  aż 
nadto częste  t r udnośc i  przeds t awia j ących na większej  c z ę ­
ści tćj p rze s t r zen i .

D r o g a  z W a r s z a w y  do.  P o z n a n i a ,  u k o ń c z o n a  aż  do g r a ­
n i c y  P r u s k i e j  , w y m a g a ł a  r ó w n i e  t r u d n y c h  i k o s z t o w n y c h  
r o b o t ,  j a k i e m i  t a k ż e  b y ł y  m o s t y  na  r z e c e  W a r c i e  pod  K o ­
ł e m  i K o n i n e m .

L i c z n e  i o z d o b n e  b u d y n k i  w z n i e s i o n e  p r z y  t y c h ż e  d r o ­
g a ch  na  p o m i e s z k a n i a  dla s ł u ż b y ,  o t ac za ją  s i ę  s a d a m i  d r z e w  
o w o c o w y c h  i  l e ś nych .

; Ta!{ WI' ? C sko.rzej  niż się spodziewać można by ło ,  po-  
spieszą to ważne u lepszen ie ,  zespolające już hande l  zachód 
du i wschodu  n3d r ze kam i  Bugiem i N i e m n e m :  wpłyW1 
ztąd na pos t ęp  p r z e m y s łu  naszego i Wewnęt rznego ruc h u ,  
j es t  poświadczony zadziwiającą pr zemianą  okol i ć  te mi  d r o ­
gami  p r ze r zy na ny ch ,  i w os t atn i ch  latach tak nagle  p r z y ­
ozdobionych .

Mie rność  myta pob i e r anego  p r zy  roga tkach d róg  bi- 
tych,  handlowi  uciążliwości nie p rzynos i ;  lecz to my to  n ie  
zdo ł a ło  do t ąd  po k r yć  kosz tów  na ich u t r zymywan ie ,  k t ó ­
re jeszcze w r o k u  zwycza jnym do 600 0  zło tych na mi lę  
wy nosa ą.

D rog i  p op rze czn e  s t a r anni e  Są po wo jewództwach n a ­
p r awiane ,  i u lepszen ie  ich j es t  widoczne.

Lubo roboty około  czyszczenia  r z a k ,  nie b y ły  z pośp i e ­
chem posuwane ,  z powodu niedos ta t ecznych funduszów,  jas 
k ie  na ten p r zedm io t  p r zeznaczyć  można było;  j e d n a k  zna- 
czna ilość t a m ,  ub i t ych  nad W i s ł ą ,  za pomocą właścicieli  
n a db rze żny ch ,  p r z y ł o ż y ł a  się do n ie jakiego  zabezpieczenia  
br zegów i u ł a twieni a  sp ł awu .

W y k a z  s t atystyczny miast  i wsi k ró l e s twa ,  z wyszcze­
gólni en i em dymów ,  mieszkańców,  ich za t ru dn i e ń ,  sposobu 
do życia,  i i nn yc h  szczegółów do tego p r ze dm i o tu  ściąga­
j ą cych  s i ę ,  u ło żon y  zos t a ł  w ro k u  1S23.  P r z y  t rwającym 
pokoju  i n ieocen ionych  jego dobrodzi e j s twach ,  wzmagajaca 
się ludność ogólna wynosi ł a  na początku  1829 ro k u  4 ,088 ,289  
g łów ,  nie licząc wo jska;  pomnożoną  więc od 1823 r o k u ,  
o 38 3 ,933  g łów zost a ła .  Ztąd  wyn ik ło  t akże  więcej  d o ­
k ładnośc i  w rocznych  spisach pobo ru  wojskowego i w ię­
cej  równości  w rozk ł adz i e  dost awy r e k r u tó w .

( C iąg  d a ls zy  n a s tą p i .  )

Posiedzenie dnia 29 maja.
Wybrani większością głosów  w  izbie senatorskiej.

Do K o m m is s j i  skarbow ej.  —  Xiąże  R a dz iw i ł ł  s en .  
woj.  Kochanowski  s en .  ka sz t .  Wodz iń sk i  s. k.

D o K o m m is s j i  p r a w  cy w iln yc h  i  k r y m in a ln y c h .  D e m ­
bowski  s. k .  Mi cha ł  h r .  Po tocki  s . k .  R em bi e l i ń sk i  s. k.

Do K om m iss j i  p r a w  org a n iczn ych  i a d m in is t r a c y j ­
nych.  X i ąże  Cza r to ry sk i  s en .  woj.  l i r .  B i l iński  s .  ka. 
G l i s z czy ńsk i  s. k .

W izbie poselskiej.
Do K o m m iss j i  skarbow ej.  W ła d ys ł a w  h r .  Osl rbwski .  

S t an i s ł a w  Borzykowsk i .  S t an i s ł aw  h r .  J ez i erski e Roman  
hr .  S o ł t y k .  Alojzy  B ie rn a c k i  .—  N a  zastępców .  K ań1-' 
t o r b e r y  T y m o w s k i .  Józef  Swi r sk i .  Teofi l  Morawski .  
K le me ns  Wi tkowsk i .

Do K o m m is s j i  p r a w  cywil,  i k r y m in a ln y c h .  Gustaw 
hr .  Ma łachowski .  F r anc i s zek  Wołowsk i .  Jan  Pos turZyń-  
ski .  Kons t an ty  Swidziński .  And rze j  Walchnowski .
N a  zastępców.  An ton i  R em bo w sk i .  S t an i s ł aw  Kaczkow­
ski .  F e l i x  Gumowski .

Do K o m m iss j i  p r a w  o rg a n ic znych  i  a d n d n is t rd c .  
Joachim Le l ewe l .  X awery  Cza rnock i .  Józef  Ma łachow­
ski .  Ka n to rb e ry  T y m ow sk i .  Jan  N c p .  G l i s zczyński .
N a  zastępców.  F r a n c i s z e k  Chomen towsk i .  K le m e ns  W i t ­
kowski .  Jgnacy  Demb ow sk i .
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